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Chińska sonda Chang’e-4 jest pierwszym w historii pojazdem,
który  wylądował  po  niewidocznej  stronie  Księżyca.  Chińska
agencja  kosmiczne  poinformowała  o  udanym  lądowaniu  sondy,
która przesłała zdjęcia do satelity Queqiao. Fotografie mają
wkrótce trafić na Ziemię.

Pekin  od  lat  intensywnie  rozwija  swój  przemysł  kosmiczny.
Chiny mają olbrzymie zapóźnienie w stosunku do Rosji i Stanów
Zjednoczonych. Chcą je szybko nadrobić. Państwo Środka chce do
2022 roku posiadać własną stację kosmiczną ze stałą załogą, a
później ma zamiar wysłać człowieka na Księżyc.

Sonda  Chang’e-4  została  wystrzelona  w  grudniu.  Jest  druga
udana chińska misja powiązana z lądowaniem na Księżycu. Jako
pierwszy na Srebrnym Globie wylądował łazik Yutu, wysłany tam
w 2013 roku.

Na  pokładzie  Chang’e-4  znajduje  się  sześć  chińskich
instrumentów  naukowych  i  cztery  z  zagranicy,  w  tym  dwa
instrumenty do badań radioastronomicznych. Ich autorzy chcą
wykorzystać brak interferencji z sygnałami z Ziemi.

Pierwsze  w  historii  zdjęcia  niewidocznej  strony  Księżyca
wykonał w 1959 roku pojazd wysłany przez ZSRR. Dotychczas
jednak żaden pojazd tam nie lądował. To trudne technologicznie
zadanie. Chiny przygotowywały się do niego przez lata. Głównym
problemem  jest  tutaj  brak  bezpośredniej  komunikacji  z
lądującym pojazdem. Dlatego też Chiny wysłały wcześniej na
orbitę  Księżyca  satelitę  Queqiao,  który  przekazuje  sygnały
pomiędzy lądownikiem z Ziemią. Innym poważnym wyzwaniem są
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olbrzymie zmiany temperatury. W czasie księżycowej nocy, która
trwa  14  ziemskich  dni,  temperatura  spada  do  -173  stopni
Celsjusza, a w czasie księżycowego dnia – również wynoszącego
ziemskie  2  tygodnie  –  rośnie  do  127  stopni  Celsjusza.
Urządzenia  lądownika  muszą  przetrwać  tak  duże  wahania
temperatury.  Trzeba  im  też  zapewnić  energię  na  czas
długotrwałej  nocy.

Pekin planuje już kolejną misję. W ramach Chang’e-5, która ma
wyruszyć już w bieżącym roku, na Ziemię mają trafić próbki
księżycowego gruntu.
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